
· · Na drugim miEfjscu ;pod względem zaangażo­
wania nakładów finansowych znajduje się 
sial"ka. Pilan przewiduje konturowanie oraz 
przeklasyfikowanie zasobów do kategorii prze­
mysłowych ·złoża Machów. Badania o.hejmą 
równim: pmblemy geologii inżyni€1l'Skiej i hy­
drogeologii na złoża•ch siarki. 

Z innych surowców chemicznych reprezento­
wane są w planie: .baryt, . piryt, bent·onit, łupki 
dewo·ńskie, gipsy i anhydryty. 

·W grupie suroWJCów budowlanych na czoło 
wysuwa•ją się problemy zabezpieczenia bazy 
zaSOibowej ·dla !przemysłu cementowego, oera­
miki budowlanej, wapienniczo-gipsowego oraz 
eksploatacji kruszyw mineralnych. P·oza pra­
cami poszukiwawczymi i mZipoznawczymi bę­
dzie ilron,tynuowane opra:cowywanie map su­
rowców budowlanych dla rejonów najbardziej 
interesujących przemysł. 

Pll"zy surowcach ceramicznych .główny nacisk 
zostanie położony na wyjaśnienie perspektyw 
zasOibowych kaolinu oraz glinek szlachetnych 
niecki bo!lesław'i:eckiej. 

Z ogólnej planowanej na 1962 r. kwoty na 
rprare geologiczne ponad 90°/c. przeznacza się 
na zagadnienia surowcowe. Po·ZOLstałe nakłady 

·zostaną wydatikowane na badania geołogiczno-
-:in'Żynierskie i hydrogeologiczne. · 
: .· GeolQgiczne prace inżynierskie będą prowa­
_drone w celu właściwego projektowania in­
:westyCiji energetycZ~nych w Pątnowie, Rogoźnie 
i Trzciance Ol'az hydroener.getycznych w abrę-

bie dolnej Wisły, Bugu, Soły, Wisłoka i Odry. 
Zostaniie zakończona hyd!ogeologirczna . mapa 
przeglądowa w skali l : 300 000, dająca wstępne 
ujęcie rozmieszczenia użytikowyah wód . pod­
zi.Jemnych w kra1ju. Ponadto lbędzie zakończona 
dokumentaCija wód podziemnych niecki maozo­
wi·ecki€1j i w znaczmym stópnilU zaawansowane 
dokum€lltowanie rejonu Kłodawy ora:z zapad­
liska pr7Je'dkaiiPackiego. 

Na podkreślenie zasługuje rozszerzenie w po- · 
równaniu z łatami wbiegłymi tematyki doty­
czącej wód mineralnych. Poza pracami dOiku­
mentacyjnymi i po·rządko•wymi na terenie 
czynnych lub ()ldbudowywanych UŻdrowisk, . bę­
dą kontynuowane rozpoczęte w roku ubiegłym 
badania o chairakterze podstawowym, · które 
pozwo.Ią na określenie perspeiktyW' baLneolo­
gicznych między innymi dorzercza Popradlu, re­
jonu Kr2J€is:rowiec, Swos:row.ilc, Zakopanego, Cie­
plic, Kamienia Pomorskiego i Połczyna. 

Analizując tematykę prac geologiczńycll na 
1962 11"., na którą tskłada;ją ; się z jednej strony 

. propozycje i zadania resortów, ·z drugiej - dą­
żenie do ich zaspoikojenia prrez CUG, należy 
podkreślić fakt ikoncentracji potendjału finan­
sowego i technicznego na Z~a:gadnieniach naj­
ważniejszych dla gospodarki narodowej oraz 
stwarzających perspektywy na osiąlgnięcie po­
zytywnych :reZiulitatów. Mome'ntem, który w du­
żym · stopniu ułatwił to zadanie, był opraco­
wany przez CUG 5-letni plan prac geologilcz­
nych na lata 195~0. 

RYSZARD WYRWlOKI 

Katedra Geologii i Ekonomii Złóż UW 

GEOLOGICZNE ROZPOZNANIE ZŁóZ SUROWCóW CERAMIKI BUDOWLANEJ 

Wxaz z rozwojem ,budownictwa wzrasta .za­
potrzebowanie na materiały hudow•Iane a wśród 
nich na wyroby cerarolki czerwonej - cegły, 
pustaki, dachówki oraz na cegły kratów!ki. 
Stare zakłady ceramiczne wymagają roZJbudo­
. wy, w dużej ilości powstają nowe. Dla jed­
nych i dla drwgich potrzebne jest za·bezpiecZJe­
nie w surowiec oo natjmniej na okres akumu­
lacji ZlainweStowanyrch sum. W tym celu pro­
wadzOne są rozpoznawcze badania geolągiczne 
złÓż suxaW!ców, a wyniki tych prac są ujmowa­
ne w formie dokumentacji. Do tej pory wyko­
nano ponad 300 dolkumenta.cji .(nie licząc kart 
~jestracyjilyah złoża). Stanowią one bogaty 
materiał źródłowy do poznaaria geologii z~óż 
surowców ilastych. 
Znaczną część tych dokumentacji, zwłaszcza 

z ostatnich dat, przeanalizował autor Zlbiera.jąc 
dane do opracowania geologii- złóż oeramik:i bu­
dowLanej. Zanim praca zootanie zakończona 
i opublikowana, naleiałolby ,już .teraz zwrócić 
uwagę na ni.ektóre zagadnienia w prowadze­
niu prac geologiczno-rozpoZ~nawczych i ich 
dokumentowaniu. 

PRACE GEOLOGICZNO-ROZPOZNAWCZE 
A DOKUMENTACJA 

Istotą dokumentacyjnych prac geologicznych 
jeSit ro-zpoznanie złoża _:. · jego budowy geolo­
gicznej, rozmiesZ~Czenia w surowcu składników 
sZJkodłiwyoh, stosunków wodnych, przydatności 
surowca i jego różnyah gatunków do produkcji 
danego asortymentu lwb mażliwości otrzyma­
nia innych produktów. 

Wyniilci tych pll"ac jaik róWniei wyniki badań 
technologicznych glin przedStawiane są w for­
mie ddkumentacji goologiczn~j i powinny słu­
żyć przyszłemu użytkownikowi złoża. 

Złoża surowców ceramiki 1budowlanej są na 
ogół małymi fragmentami dużyrch 1ednostek 
geologicznych, stąd konieczne 1jest, aby inwes­
tor określił warunki rbilansow:ości danego złoża, 
od których zależy rentowno$ć jego eksploatacji. 
Wśród tych warunków trzelba, aby inwes..: 
tor podał . jednostce prowadzącej badania na­
stępujące dane: 

l. Czy należy zbadać przydattność danej gli­
ny do produkcji określonego asortymentu wy-
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robów, np. glin morenowych do produkcji cegły 
pełnej, lub jakie asortymenty w ogóle można 
produkować z danej kopaUny, np. z iłów poz­
nańskich - cegłę kratówkę, sączki, pustaki itp. 

2. Przy rueograniczoooj powierzchni ba­
dań - projektowa;ny okres istnienia zakładu 
i projektowane zapotrzebowanie roczne na je­
den lwb kj!lka ga·tunków surow.ca albo granice 
obszaru przeznacwnego do badań. Nieuzasad­
nione są bowiem praoe badaw<:ze md surow­
cem w ilości starcmjącej na 140 lat produkcji 
(autentyczne). 

3. Dopus:oczalną średnią grubość nadkładu, 
gdy: 

a) nadkład jest •bezużyteczny lub zawiera 
składniki s2lkodli we, 

b) nadkład jest współkopalmą - np. ma­
teriałem schudzającym. 

· 4. Głębokość eksploatacji. 
Dopiero mając te dane prarownLa goologi~z­

na lrub geolog przystępuje do właściwy·c:h prac 
projektowych i WY'konawczych. 

PRACE WIERTNICZE 

Znaczną część, można powiedzieć podstawo­
wą część, pra<: geologiemych stanowią prace 
wiertnicze. 

Geologiczną obsługę prac wiertniczych pó­
dzielić ll.ależy na dwa etapy: opracowanie pla­
nu wierceń i kierowania pracami wiertniczy­
mi. 

Plan wierceń, będący za'ZW)11Cza'j częścią pro­
jektu robót geologicznych, powinien orbejmo­
wać: 

a) rozmieszczenie wierceń - ilość otworów 
i odległości między nim'i, 

b) określenie głęibokości !kaooego otworu, 
c) określenie średnicy wierceń. 

Podstawą do oikreślenia ilości wierceń i ich 
przestrzennego rozmiesZJCzenia jest ku ba tura 
surowca, jaką mamy · zapewnić przyszłemu za­
kładowi przemysłowemu. Odiegłości między 
wyrobi*ami regulu•ją instrukcje prezesa 
CUG. 

Określenie planowanej głębokości otworu 

Niezwykle ważnym elementem w planowa­
niu wierceń, na który dotychczas balrdzo ma­
·lo lub wcale nie zwraca się uwagi; jest okreś­
lenie, do jaikiej głębokości powinien być wier­
cony ikażdy otwór przy założeniu, że w czasie 
prac poszukiwawczych · został wykonany plan 
sytuacyjno-wysokościowy. Głębokość otworu 
wiertniczego zależy od czynników natury przy­
rodniczej i projektu przyszłe~j eksploatacji. 

.Generałną zasadą powinno być, że: 
l. Fokłady o małej miąższości - glin mo­

renowych, a'luwialnych, glin lessowych i les­
sów, mułków i iłów zastoiskowych - prze­
wier<:a się całe plus ok. l .m w skałach pod­
ścielających miękkich a ok. 0,5 m w skałach 
litych; np. marglach kredowych pod lessami. 
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2. Pokłady o miąższości prookraczającej 
głęlbOikość eksplloa!tacji (iłów i iłołupków kar­
bońSkich, glin permskioh, iłów triasowych, ju­
rajskich i trzeciorzędowych) naleiy przewier­
cać do określonego poziomu, który w przyszłoś­
ci będzie poziomem ekspl.oatarcji niezależnie od 
morfologii terenu. 

3. Do 'złóż soczewkowych {iłów elbląskich 
i zastoiskowych) i zaburzonych glacitektonicz­
nie (iłów mioceńsk'1ch, plioceńskich, czwarto­
rzędowych)- najtrudniejszych do rozpoznania 
i zaliczanych do llii grupy złóż na:leży stosować 
obie powy.iJsze zasady, tj. otwory wdercić 
w skałarch zawierających · surowiec dlo ok·reślo­
nego pOziomu, a jeśli spąg suro.wca l•eży powy­
żej określonej rzędnej, to po przewierceniu 
ork. l m w skałach otaczających otwór zatrzy­
muje się. 
Błędem, który ·zJbyt często występuje w wy­

konanych dokumentacjach, jest właśnie nie­
uwzględnianie morfologii i zmian spą;gu złoża 
i wykonywanie otworów o jednakowej głębo­
kości na całym zło~u. Efekt je9t ·taiki, że część 
otworów ma za dużą głę1bokość i niepotrzebnie 
podnosi koszty prac, a część nie O&iąga pozio­
mu przyszłej eksploatac1ji i jest powodem nie­
rozpoznania całego złoża. Wielu dokumenta to­
rów tłuma<:zy to ·tym, ,że miernicy nie zdążyli 
zaniwelować otworów, co wydaje się dziwne. 
Chodzi przecież o tóżnice kilkumetrowe, nie 
wynikłe z przyczyn technicznych, a geolog 
potrafi określić wysokość względną w terenie 
z dokładnością l m. 

Określenie średnicy wierceń 

Instrurkcja nr 7 prezesa CUG przewiduje, że 
średnica otworów nie powinna być mniejsza 
niż 150 mm (§ 5.1) oraz że "wielkość próbki 

. powinna wynosić oo naljmniej 4 dcm8 ~' (§ 8.1). 
Wiedząc, że przy wierceniu świdrem spirałnym 
lub szapą w utworach ilastych uzyskuje się 
80-100°/o urobku, otrzymuj:emy próby w ilości 
przedstawionej w talbeli 

Średnica otworu 
Objętość próbki w dcm8 

l l w mm l mb 0,5 mb 0,2 mb 

80 4,0-5,0 2,0-2,5 0,8-1,0 
100 6,2-7,8 3,1-3,9 _1,2-1,5 
120 9,4-11,3 4,7-5,6 1,8-2,2 
150 14,0-17,6 7,0-8,8 2,8-3,5 
200 25,1-31,4 12,5-15,7 5,0~,2 

Z tarbeli wynika, że w przypadku odwierce­
nia otworu o średnicy 150 mm (.zalecanej in­
strukcją) i po.bieraniu próbek w ilości .4 dci:n8 

z kairlego l mb wiercenia (2 dom8 z 0,5 mb) 
wyrzuca się 13 dcm3, czyli 750/(} odwieroonej 
skały. Przy większej średnicy często stosowa­
nej przez przedsiębiorstwa wykorzystanie ma­
teriału skalnego jest 'jeszcze mniejsze. Cytat 
z jednej z dokumentacji: "iPrólbki pobrano pod 
nadzorem geologa w ilości l dcm1 (podkreśle­
nie autora) z każdej warstwy litologicznej. 



Srednica wierceń od 125 do 200 mm. Próbki 
potbrano jako średnie i ciągłe, dzięki odwijaniu 
i przecinaniu wstęgi iłu". Komisja Zasobów 
~op.ali?- ~UG zatwierdzając tę dokumentację 
1 dZIESl,ątkl podobnych akceptowała tym samym 
ilość pobieranych próbek, wychodząc ze słusz­
nego założenia, że ta i'lość w danym przypad­
ku zupełnie wystareza. 

Dla otrzymania cytowanej próbki o objętOści 
l dcm3, nawet z warstw o grubości 0,2 m 
(a przecież warstwy surowca tej grubości w ce­
ramice czerwonej wydziela się ·tyLko w przy­
padku, gdy występuje glina z obfitym ziarnis­
tym wapieniem tzw. marglem lub gipsem) wy­
starezy odwiercić otwór o średnicy 80 mm. 
Wierceniem otrzymuje się ibowiem naJbardziej . 
reprezentatywną próbkę zawierającą składniki 
w ilościach proporcjonałnych do ilości wystę­
pujących w przewiercanych warstwach. Nato­
miast przy ręcznym pomniejszaniu próbki 
istnieje niebezpieczeństwo niezachowania tych 
proporcji, przez co próbka może hyć wzboga­
cona w ten czy inny składnik. 

,z analizy dotychczas wykonanych doku-:­
mentacji wynika, .żJe wiercenia rozpoznawcze 
złóż ceramiki budowlanej powinny mieć ś.red­
ni<:ę .80-100 mm, ~iem ilość uzyskanej 
probln 2-3 dom3 rL każdego 0,5 m wiercenia 
wystareza do przeprowadzenia badań wskaźni­
kowych, technologicznych, chemicznych i . po­
. zostawienia próbek archiwalnych. Podana śred­
niCa wierceń zapewnia dostateczną dokładność 
po~~nia .surowca, próbki nie wymagają po­
mrueJszerua, a kosm wykonania tych wierceń 
(5") zgodnie z jednolitym cenniki:em r01bót 
wiertniczych jest tańszy o 270fo od wierceń 
o średnicy 8" (zalecanych . instrukcją) i o 400fo 
od wierceń o średnicy 10". 

Oczywiście, że do otrzymania próbki :maso­
we:j do ·badań w skali przemysłowej, pobiera­
neJ z całej miążswści zł<W.a lub poziomu eksplo­
at~oji, ~ależy wykonać otwory o średnicy 
WiększeJ (200-400 mm), zależnie od grubości 
serii surowcowej i ilości oraz rodzaju zamie­
r~yoh do wykonania wyrobów. Innej ilości 
gliny potrz~ba przecież do uformowania 500 
s~t. cegły pełnej, a innej do 500 szt. sączków 
50 mm. 
~i~~wanie p:acami wiertniczymi jest naj­

wazrueJszą częśc1ą prac geologiczno-rozpoznaw­
czych, od których zależy właściwa ocer>.a złoża, 
dlateg·o też na k~erowanie tymi pracami trzeba 
zw.rócić szczególną uwagę. 

Geologiczne kierowanie pracami wiertniczy­
mi powinno otbejmować: 

l) wyznaczanie w terenie miejsc odwierca­
nia otworów, 

2) określanie głębokości wiercenia, . 
3) opisywanie na bieżąco przewie:reanych 

utworów, 
4) wykonywanie · wstępnych p:r~ekrojów 

geologiczny.oh zło,ża, 
5) po'bieranie próbek do badań laboratoryj­

nych, 

6) dbserwacje hydrogeologiczne, 
7) nadzór likwidacji otworów. 

Określanie głębokości otworu 
w czasie wiercenia 

Określenia głębokości wiercenia danego 
otworu dokonuje się dwukrotnie. Pierwszy raz 
przed lu'b zaraz po rozpoczęciu wiercenia, po 
obliczeniu wysokości mi:ejsca usytuowania 
otworu (jereli nie zdążyli wykonać tego mier­
nicy), a drugi raz w trakcie wiercenia w trrech 
następujących przypadkach: 

l. _ Otwór wykonany do głębokości równej 
dopusZJCzalnej grubości nadkładu nie osiągnął 
stropu złoża surowca podstawowego. 

2. Spąg złoża występuje płycej, niż przewi­
dywano. 

3. Spąg złoża - w !Złożach o małej miąż­
szości - występuje głębiej, niż przewidywano. 

W przypadku pierwszym powinno się za­
trzymać wiercenie, ale nie likwidować otworu, 
bowiem z wyników sąsiednich wierceń more 
się okazać, że natrafiono na wąskie rozcięcie 
erozyjne wypełnione skałami zaliczanymi do 
nadkładu, a ten w ogólnym obrazie złoża jest 
bilansowy. W odmiennej sytuacji otwór powi­
nien być zlikwidowany. 

W drugim przypadku otwór po przewier­
ceniu 0,5 - l m w skałach podścielających i po 
przeprowadzeniu ewentualnych obserwacji 
hydrogeologicznych (bardzo ważne, jeśli wy­
stępuje woda .pod ciśnieniem w podścielających 
złoża piaskach, np. pod utworami zastoisko­
wymi) pow1nien być zlikwidowany. 

W trzecim przypadku, zależnie od sytuacji 
w całym złożu, zatrzymuje się otwór na pla­
nowanej głębokości, a jeśli będzie można zejść 
na niższy poziom eksploatacji (nie występuje 
zagrożenie zalania wodą, odkrywka · będzie do­
statecznie szeroka) głębi się otwór dalej. 

Decyzje zmiany głębokości wiercenia powin­
ny być podejmowane szy!bko, w trakcie wierce­
nia, aby n:e powodować zbędnych przestojów. 

Opisywanie na bieżąco przewiercanych 
utworów 

Ten fragment prac geologiczno-rozpoznaw­
czych wymaga radykalnej zmiany. Nagminną 
rzeczą jest opisywanie przewiercanych skał już 
po pomniejszeniu próbe'k * dopiero w labora­
torium i przez ceramika. Cytuję jeden z nazbyt 
licznych opisów zawartych w dokumentacji: 
"Prób~i pobrano jako średnie i ciągłe, dzięki 
odpowiedniemu odwijaniu i przecinaniu wstęgi 
iłu nawijającego się na spirałę świdra ... " i dalej 
"Badania i opisy makroskopowe wykonała pra­
oownia c·eramiczna pod kierunkiem inż. cera­
mika". -Obecnie dysponujemy już taką ilością 
geologów, która pozwala, aby wymienione pra-

* T. Leśko - Badania wskaźnikowe przy doku­
mentowaniu surowców ilastych. "Przegląd Geolo­
giczny" 1957, nr 3. 
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ce geologiczne prowadził geolog a nie teohnik 
wiertniczy, inspektor wierceń, brygadzista itp. 
jak to się działo w ostatnich latach. 

Zdarza się również, że prz·ewiereane utwo;ry 
opisywane są dwukr.otnie, raz w czasie wierce­
nia, drugi raz w laiboratorium. Oto przykład 
takiego podwójnego opisu (autoTa celowo nie 
podaję): 

Metryka otworu 24 

l. Gleba piaszczysta, 
brunatna. 

2. Piasek drobny, sza­
rożółty. 

3. Ił brunatnoszary. 

Opis laboratoryjny 

l. 

2. Piasek sypki, drob­
noziarnisty, żółto­
szary. Próbka w sta­
nie surowym luźno 
zwarta. W przekroju 
nożem daje po­
wierzchnię szorstką. 
Z HCl reaguje sła­
bo. 

3. Ił brązowoszary z 
naciekami rdzawy­
mi. Próbka w stanie 
suchym mocno zwar­
ta. W przekroju no­
żem daje powierzch7 
nię lśniącą. Ziar­
nistych zanieczysz­
czeń szkodliwych nie 
stwierdzono. Z HCl 
nie reaguje. 

Zdan,iem awtora, stan ;ten. jest nie do przy­
jęcia i błędne są twierdzenia, · że · opra.oowania 
surowcowe powinny być ·jak najbardziej lako­
niczne. W ten sposób marnuje się setki jeśli 
nie tysiące puniktów obserwacji skał, takie la­
koni:czne opisy nie przyczyniają się do lepszej 
zna'jomości danych utworów, a przyszłemu 
użytkownikowi trudno 1jest porównywać glinę 
świeżo wydoibytą, .czasem nawet mokrą, z opi­
sem probek w stanie suchym i stwierdzić, czy 
to jest ta glina czy inna. . 

Karoy odwiert .powinien więc być opisywa­
ny w terenie, w czasie wiercenia, przed podzie­
leniem próbek, jak najbardziej sre~egółowo 
możliwie przez geologa opracowującego złoże. 
Otrzymana bo-wiem próbka skały jest św:ieża, 
widoczna jest tekstura i struktura skały, bar-

. wa, za!Ilieczyszczenia materiałem grubym, uła­
wicenia (nawet przy wierceniu świdrem spiral­
nym); okn-ślić moona węglonOiŚność gliny oraz 
wHgotność poikładową. 

Nie ,jest ;bowiem obojętne, czy glina ma tek­
sturę bezŁadną czy gruzłowatą, czy też drobno 
warstwowaną; czy jest zanjeczyszcrona rżwirem 
czy' nie, czy jest odwapniona lub wapnista. 

Gliny mające ~ksturę drohno warstwowaną 
lub łupkową, zwłaszcza gliny zwarte, spraso­
wane, wymagają innyoh, bardzie~j długotrwa­
łY'ch za,biegów ·technologicznych niż gliny 
o teksturze bezładnej. 
Obecność zanieczyszczeń gruboziarnistych 

(powyżej 5 mm) może zdecydować o przydat­
ności gliny do produkcji wyrobów .cienkościen­
nych, a przedeż .ziarn żwiru, szczególnie o du­
żej średnicy, nie przeznacza się do badań la-
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borato.rJijnych, stąd też w opisach w~konanych · 
d<>piero w laibora:torium zostaną Qne pominięte. 

Stwierdzenie występowania w glinach węgla­
nu wapniowego, określenie czy jest on pylasty, 
ziarnisty iCZY skonkrecytyzowany (tzw. mall'giel) 
i akl"eślenie rozmieszczenia · w profilu złoża 
stref odwapnienia, wtórnej ikoncentracji i pier­
wotn~j zawartości CaCOs, pozwala na selek­
tywną eksploatację, eliminaC'ję części surowca 
z produkcji lub opracowanie odpowiedniej 
technologii produkcji. 

Na wilgotność pokładową gloin do tej pory 
nie zwra-cano uwagi, C'hOCia'Ż inst.ruikeja nr . 7 
prezesa CUG ....;..._ § 8.2 - wymaga 'badań wil­
gotności pokładowej glin ceglarskich. Włlgot­
ność pokładowa niejednoikrotnie decyduje 
o przydatności danej gliny do produkcji, 
o technologi~ i o możliwośCi eksploatacji 
w ogóle. Chodzi tu szczególnie o gliny zawod­
nione (ale nie wodonośne - bo te mogą · być 
zupełnie suche), czyli taikie, których wilgotność 
polkładowa j·est większa od ilości wody zarobo-: 
wej roboczej. Są to gliny plastyczne lUJb w sta­
nie półpłynnym, które wymagają podsuszania 
przed uformowaniem wyrobów i · które są 
szczególnie predysponowane do powstawania 
osuwisk w kopalni gliny. Suszenie glin lub 
dodawanie środków odwadniających podnoSi 
koszty wyrobów, a często czyni produkcję nie­
opłacalną. 

Czy wobec tego we wszystkich glinach na­
leży oznaczać w,ilgo:tność pokładową? Nie --: 
wilgotność ipdkładową należy oznaczać tylko 
wówczas, gdy opisujący stwierdzi (w terenie 
nie w laboratorium) dotyikiem występowanie 
gliny 22byt mokrej lwb ma wątpliwOści, czy 
nie jest ona zbyt mokra. Stwierdzenie na pod­
stawie badań labora:toryjnych występowa­
nia gliln zawod'nionych pozwoli przewidzieć 
i opracować odpowiednią technologię przed 
ro·zpoczęciem €1ksploatacj-i albo zaniechać jej 
w ogó1e. · 

OPRACOWANIE GEOLOGII ZŁOŻA 

Zagadnienie dotyczą.oe budowy geologicznej 
złoża w dotychczas wykonanych dokumen­
taoejach jest na2lbyt lakonicznie opracowywa­
ne i w skTaijnym przypadku ograniczyło się do 
jednego zdania "złoże ZJbudowane jest z iłów 
wa!l'wowych" popTZiedronego dwustronnieowym 
opisem kredy, trzeciorzędu i czwartorzędu,· 
czyli otoczenia złoża. Tymczasem opracowanie 
geologii złorża wymaga ~równie dokładnego 
opracowania oo i określenie jakości surowca, 
ponieważ ta ostatnia ściśle zależy od budowy 
geologicznej !i ponieważ końcowym efektem 
jest praca nosząca tytuł - dokumentacja geo­
logiczna złoża a nie ceramiczna. 

Szczególnie · więcej uwagi należy poświęcić: 
a) budowie nadkładu d stosunkom wodnym 

w nim; 
b) budowie złoża - warstwowaniu i uło­

żeniu warstw, 
c) teksturze skał stanowiących surowiec, 



d) przestrzennemu rozmieszczeniu sładni­
ków szkodliwych - glin zamarglony.oh, gipsów 
i siarczanów .ro·zpuszczalnych w wodzie oraz 
siarczków ż.elaza. 

Dla graficznego robrawwarua budowy złoża 
najwłaściwsze są przekroje geologiczne, z któ­
rych zjawiska geologiczne zaznaczone są szra­
furą i umownymi znakami, a cechy technolo­
giczne - nanioesi.onymi na przekroje kolorami. 
Zupełnie niestosowane są natomiast przekroje 
technologiczne o·brazująoe zmiany ~aikości ko­
paliny bez uwzględnienia budorwy geologi.cznej, 
np. wśród wyko.nanych już dokumentacji znaj­
dują się przekroje, w którycll. "warstwy" su­
r.owca o .jed·nalkowej skurczliwości łeżą pozio­
mo, a profil wyrobiska o tym samym kierun­
Iku cięcia wskazuje, że warstwy iłu mają upad 
30-40° i są przeławicone piaskiem. W tej sy­
tuacji · przekroje technologiczne wprowadzają 
przyszłego użytkownika w ibłąd. 

Z drugiej strony, nieuzasadnione j<est wy­
dzielanie pojedynczyoh cienkich soczewek i ła­
wic (grubości przeciętnie 0,5 m) surowca chu­
dego, np. mułków lub pyłów, występującego 
wśród surowca plastycznego parumetrowej 
miąższości, jako odrębnego rodzaju surowca 
i obUczanie osobno jego zasobów, ponieważ te­
go rodzaju przeławi-cenie ni<e zmienia globalnej 
jakości surow<:a w 01brębie poziomu eksploa­
tacji. Uzasadnione i nawet konieczne są takie 
wydziel•enia w złoża·ch oienkich, w którym su­
rowiec chudy w wyra:fuly sposób o:bni_.ża jakość 
surowca podstawowego. 

-Na zmienność jakości surowca w przestrze­
ni, jaką jest poziom eksploatacji, niemały 
wpływ ma tektonika złoża. Poznanie budowy 
tektonicznej złóż cienkkh, które rozpoznajemy 
w całej miąższości aż do utworów podścielają­
cych: glin mor.enowych, zastoiskowych, lesso­
wych i lessów, g'lin eluwialnych, iłów pliocenu, 
mio.cenu i oligocenu, iłów triasowych i glin 
permskich, nie stanowi .żadnego problemu. Bu­
dowę tektoniczną złóż przedkeno·zoicznych 
o dużej miąższości o tektonice nieciągłej 
i wpływ jej na zmienność jakości surowca moż­
na również stosunkowo łatwo poznać. Przewod­
nie w obrębie złoża będą w . złożak karbońskich 
warstwy piaskowców, węgli i poziomy sferosy­
derytów, w kajprowych - ławice wapieni, 
w do~erskich - poziomy sferosyderytów. 
Trudniejsze jest natomiast poznanie .tektoniki 
złóż glin trreciorzędowych, zwłaszcza zaburzo­
nych glacitektonicznie, z których najtrudniej 
jest poznać budowę tektoniczną w iła-ch po­
znańskich. Pomocnicze mogą .tu być warstwy 
piasku przedzielającego iły lub o wiele pewniej­
sze, ale bardw trudne do wyró:źJnienia.w wier­
ceniu, warstwy konglomeratów z!1epieńców 
iłowo-i'lastYJCh z opojedyn~zymi oto~zakami skał 
krystalicznych. Dla za1burwny.ch glacitekto­
nicznie czwartorzędowych złóż iłów zastoisko­
wy~h "przewodnie" mogą ibyć iły wstęgowe 
o dużej miąższości występujące często w dol­
nej części osadów. 

Jak z ,powyżsrego wynika. w większości złóż 
o nieregularnej budowie tektonicznej mo2na 
znaleźć poziom czy warstwę, które pozwolą na 
prześledzenie tektoniki w złożu - wymaga to 
jednak dokładnego przeglądania materiału s.l{,al­
nego z wierceń i wyr01bisk i zwracania uwagi 
nawet na bardzo drobne szczegóły. 

._, 
Na zakończenie celowe wydaje się podanie 

ramowej kolejności wykonywania badań ja-
. kości kopaliny, w której niespełnienie wymo­

gów jednego punktu elimi,nuje wykonanie ko­
lejno następujących prac. Kolejność ta jest na­
stępująca: 

l. Wstępne określenie bilansowaści złoża na 
opodstaw1e stosunku nadkładu do złoża oraz 
stosunków wodnych '(konieczność zostawie­
nia ław oohronnyoh lub ścian oporowych). 

2. Określenie wilgotności pokładowej. 
3. Określenie zawartości ziarnistego wapienia 

tzw. marglu. 
4. Określeni,e liniowej skurczliwości wysycha­

nia i wody zarobowej teoret . . 
5. Wypał w jednej, dwóch lub trzech tem­

peraturach surow~a nie schudwnego 
i okreś1enie: 
a) zawartości siarczanów rozpuszczalnych 

w wodzie (wykwitów), 
b) nasiąkliwości i wytrzymałOIŚci na ściska­

nie, 
c) skurcz'liwości wypału i całkowitej i strat 

wagowyoh. 
6. Obliczenie ilości surowców schudzających 

i opracowania receptury mieszanek. 
7. Wypał mies~anek w j·ednej lub w dwóch 

tempera turach i dk:reśle·nie: 
a) nasiąkliwości i wytrzymałości na ściska­

nie, 
b) .zdolności występowania wykwitów siar­

czanowych. 
8. Przeprowadzenie badań próbek masowych 

w skali przemysłowej. 

Szczupłość ram artykułu nie pozwala na 
bardziej szczegółowe omówienie poruszonych 
zagadnień i podanie jeszcze innych problemów 
związanych z całokształtem prac związanych 
z ekspertyzami złóż surowców ceramiki bu­
dowlanej. 

SUMMARY 

The autbor discusses some problems of execution of 
the geological reconnaissance works conducted to find 
the clayey raw materials used for produetlon of 
construction ceramics. These problems concern: 

a) a geological attendance of drilling works, parli· 
cularly a determination of both the bore-hole dla­
meter and- t he · depth; description of sampies and 
hydrogeological observations, 

b) a geological elaboratlon of a deposit; elaboratlon 
of structure of overburden and that of deposit, as 
well as an establishing of the relationship between 
the raw material and the tectonic structure of de­
posit. 

Moreover, the autbor gives the general succession 
of the research works concerning the quality of the 
raw materiaL 
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